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Wynalazek niniejszy dotyczy wytwa¬
rzania emalij i glazur, zmętnionych na bia¬
ło zapomocą sufasLancyj, rozkładających się
i wydzielających gazy. Wynalazek opiera
się na spostrzeżeniu, że zmętnienie jest tern
dokładniejsze, im środek zmętniający jest
drobniejszy i równomierniej>szy, względnie
im drobniejsze i równomierniej sze są pęche¬
rzyki powietrza w mułku emaljowym. Wy¬
nalazek ma na celu osiągnięcie równomier¬
nego rozdzielenia środka zmętniającego,
względnie pęcherzyków powietrza, w muł¬
ku emaljowym. Według wynalazku osiąga
się to w ten sposób, że stosuje się środek
zmętniający gazowy w połączeniu ze szkli¬
wem emalji, które znajduje się w mułku
w stanie koloidalnym, albo przynajmniej w

zbliżonym do tego stanu stanie wielkiego
rozdrobnienia.

Wynikiem koloidalnego stanu szkliwa w
mułku emaljowym jest to, że całe szkliwo
przyjmuje udział w rozdziale środka gazo¬
wego zmętniającego, względnie jego związ¬
ku absorbcyjnego. Zatem przy rozdziale
środka zmętniającego według niniejszego
wynalazku współdziała nietylko dodany w
młynku środek absorbcyjny sam, lecz rów¬
nież szkliwo emalji jako takie. Albowiem
środki absorbcyjne, jak np. glinę, należy
dodawać do emalji tylko w nieznacznym
stosunku, aby nie wywierać ujemnego
wpływu na sprężystość, plastyczność i po¬
łysk. Środki absorbcyjne, dodane w tak nie¬
wielkich ilościach, nie mogą w żaden spo-



sófj wyv*tofeć ta4 znacznego rozdrobnienia,
jaJk, wtedy, gdy w rozdrobnieniu bierze u-
dżiął -całe szkliwo.

Dzięki wynalazkowi unika się również
niedogodności, wynikającej stąd, że ze
względu na niedostateczne rozdrobnienie
gazowego środka zmętniającego, względaiie
jego związku absorbcyjnego, przy rozkła¬
dzie tego środka wytwarzają się zbyt wiel¬
kie pęcherzyki gazu. Otóż wielkie pęidte-
rzyki z jednej strony zmętniają gorzej niż
małe, a z drugiej strony prowadzą przy
wyższych temperaturach i dłuższym czasie
wypalania, czego nie można uniknąć w prak¬
tyce ze względu na powiększanie się pę¬
cherzyków względnie zlewanie się pęche¬
rzyków ze sobą, do odmętniania, a nawet
do pękania powierzchni emalji.

Znaczne rozdrobnienie gazowego środka
zmętniającego, względnie jego związku ab¬
sorbcyjnego, które osiąga się według wy¬
nalazku w ten sposób, że wykorzystuje się
szkliwo do celów absorbcji, zapewnia z jed¬
nej strony powiększenie ilości pęcherzyków
gazu, a z drugiej strony wytwarzanie pę¬
cherzyków takiejj wielkości, że dalsze po¬
większenie pęcherzyków przy wypalanki
emalji nie wpływa ujemnie na zmętnienie.

Mułek emaljowy, znajdujący się w sta¬
nie plastycznym, umożliwia również ewen¬
tualnie zmniejszenie dodawania w młynku
środków uplastyczniających, jak np. gliny
lub tym podobnych ciał.

Zatem wynalazek pozwala także na
zmniejszanie dodatku środków absorpcyj¬
nych i uplastyczniających w młynku i
ewentualnie zupełnie uwalnia od koniecz¬
ności ich stosowania. Posiada to przede-
wszystkiem tę zaletę, że em&lja zachowuje
swą sprężystość i połysk przy jednocze-
snem zmniejszeniu się lub zupełnem usu¬
nięciu kruchości.

W dalszym ciągu, dzięki wynalazkowi,
zapomocą takich szkliw można powiększyć
działanie zmętniające również przy takich
sposobach, w których ze związków lub kom¬

pleksów stałych środków zmętniających nd,
biało (jak np. tlenek cyny, tlenek cyrkonu
i tym podobne) z częściami lotnemi, lub z
mieszanin z częściami lotnemi uzyskuje się
zmętnienie gazowe w ten sposób, że w
zmętnionej na? biało emalji zawartość sta¬
łego środka zmętniającego jest tak mała,
że nie mogłaby sama wywołać użytecznego
zmętnienia.

Takie wydzielające gaz związki, względ¬
nie kompleksy, np. związki cyrkonu, cyny
i antymonu z orgąnicznemi kwasami lub za¬
sadami można otrzymywać znanemi spo¬
sobami.

Zmiana szMiwa emaljowego tak, że wy¬
stępuje ono w mułku w stanie koloidalnym
lub w stanie rozdrobnienia, bardzo zbliżone¬
go do stanu koloidalnego, może się odbywać
przez działanie mechaniczne, chemiczne lub
kotoido-chemiczne, np. przez mielenie w
młynach koloidalnych, lepiej zaś przez
zmianę składu chemicznego szkliwa emaljo-
wego. Ewentualnie można te procesy pro¬
wadzić równocześnie.

Stan, odpowiadający wynalazkowi, u-
jawnia się zewnętrznie w ten sposób, że
zmielone szkliwo jest gęste bez dodatku
środków uplastyczniających.

Tak np. przez procesy chemiczne, jak
przez zwiększenie dodatku związku fluoru
w niestopionej mieszaninie surowej, otrzy¬
muje się szkliwo, które staje się koloidalne
w mułku emaljowym. Sposobowi według
wynalazku odpowiadają niestopione mie¬
szaniny emalji, wykazujące dwa razy więk¬
szą od normalnej (5 %) ilość fluoru czyli
zawierające np. 10% i więcej fluoru. Jed¬
nakże nie wolno powiększać zawartości
fluoru przez podwyższanie zawartości krio¬
litu.

Z miaterjałów, zawierających fluor, naj¬
lepszym okazał się fluorokrzemian potasow-
cowy, np. fluorokrzemian sodowy, sam albo
w połączeniu z gliną, skaleniem lub podob-
nemi materjałami.

Użycie takich szkliw, zwłaszcza stają-
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Cych się koioidalnemi przez zmianę składu
chemicznego, posiada tę zaletę, że emalja
przy wypalaniu nie pęka i również przy
wypalaniu nie jest tak czuła, jak emalja o
zwykłym składzie.

Przy stosowaniu szkliw, znajdujących
się w mułku w stanie koloidalnym, układa¬
nie tej emalji jest ułatwione.

Przy wykonywaniu sposobu miele się w
zwykły sposób w młynku szkliwo emaljowe
z dodatkiem środka zmętniającego i ewen¬
tualnie innych dodatków i stosuje się w
zwykły sposób. Można jednak również do¬
dawać glinę w młynku później podczas mie¬
lenia, albo też dopiero wtedy, gdy szkliwo
jest już koloidalne, co daje tę korzyść, że
gliny nie miele się za długo i za drobno.

Przykład I. Stapia się następującą mie¬
szaninę emaljową, składającą się z

boraksu
sody
saletry

około 24,6
„ 3,2
h 4,2

szpatu wapiennego ,, 1,6
fluorokrzemianu
skalenia
kaolinu
kwarcu

„ 20,0
„ 24,6
„ 2,1
,, 25,7

1000 g tego szkliwa miele się normalnie
w ciągu około 8 godzin z 500 g wody i 1,5 g
błękitu metylenowego jako gazowego środ¬
ka zmętniającego, poczem normalnie na¬
kłada się i wypala.

Przykład II. 1000 g szkliwa według
przykładu I miele się w ciągu około 8 go¬
dzin z 0,34 g błękitu metylenowego i 60 g
gliny, normalnie nakłada się i wypala.

Przykład III. Zamiast błękitu metyleno¬

wego można używać jako gazowego środka
zmętniającego dowolnych innych substan-
cyj, rozkładających się w temperaturze wy¬
palania.

Można również stosować w charakterze
gazowych środków zmętniających stałe
środki zmętniające na biało, jak związki
cyny, cyrkonu i tym podobne ze związkami
lotnemi.

Zastrzeżenia patentowe.

1. Sposób wytwarzania zmętnionych na
biało emalij i glazur, zwłaszcza emalij na
żelazo, znamienny tern, że stosuje się gazo¬
wy środek zmętniający w połączeniu ze
szkliwami emaljowemi, posiadająeemi w
mułku postać koloidalną, lub przynajmniej
bardzo rozdrobnioną i zbliżoną do stanu
koloidalnego.

2. Sposób według zastrz. 1, znamienny
tern, że do gazowego środka zmętniającego
dodaje się w młynku szkliwa, które przez
odpowiedni skład chemiczny w stanie nie-
stopionym może się stać koloidalne w
mułku.

3. Sposób według zaistrz. 1, znamienny
tem, że dodatek gliny w młynku odbywa
się w późniejszym okresie mielenia.

4. Sposób według zastirz. 1, znamien¬
ny tem, że jako środków zmętniających u-
żywa się związków lub mieszanin, zawie¬
rających stałe środki zmętniające na biało,
zmieszanych z lotnym składnikiem.
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